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k a to lic y  h is z p a ń s c y  nic biorę udziału 
w  w y b o r z e  p r e zy d e n ta .

Madryt,,26. 4. (PAT). Dziś w Hiszpanji 
odbywają sio wybory 473 elektorów, którzy 
wraz z Izbą deputowanych w  dniu 10 maja do 
konają wyborów prezydenta. Monarchiści, ka­
tolicka ..Akcja Ludowa11 i agrarjusze nie bio­
rą udziału w iwyborach. ..Front Ludowy" liczy 
na uzyskanie 80 procent głosów. K andydata­
mi na prezydenta, jak mówią, będą Azana, 
Martiuez Bario Inh Alraro de Albornoz.

Amnestja w Niemczech.
Berlin. 26 kwietnia. Z okazji swoich uro 

dzin w dniu 23 bm., kanclerz Hitler wydał 
ustawą amnestyjną. Amnestja dotyczy prze 
stępstw trzech kategoryj: 1) popełnionych 
spowodu ,.nadmiernej gorliwości 
wprowadzania w życie programu 
wo-socjalistycznego“; 2. przestępstw prze­
ciwko państwu i partji 3. drobnych wykro­
czeń.

Premier Kościałkowski opuścił Budapeszt
Budapeszt, 26. 4. (PAT). Węgierska agen- 

eja telegraficzna donosi: Premjer Kościałkow 
ski wczoraj wieczorem wTaz i  towarzyszącemi 
mu osobami, odprowadzony przez premjera 
Goembocsa i wszystkich ministrów węgier­
skich udał się na dw orzec. Po uroczystem po­

żegnaniu goście udali się do wagonów, gdzie 
spędzili noc. Pociąg, wiozący premjeTa Ko- 
ścialkowskiego. posła R. P. w Budapeszcie 
Lepkowskiego i dziennikarzy polskich, odje­
chał i  Budapesztu do Warszawy o godz. 7.15 
zrana.

Obchód 50-lecia kapłaństwa
JE. Ks. Arcybiskupa Twardowskiego.

W celu zorganizowania przypadającego w szczytowym uroczystości będzie Dzień Kato- 
podczas1 bieżącym roku obchodu 50-lecia kapłaństw a licki, który wyznaczono na niedzielę 20 wrre- 
narodo- Ks. Arcybiskupa Dr. Bolesława Twardowskie- śnia 1936 r. Poprzedniego dnia odbędzie się 

go, zawiązał się komitet, złożony z przed- zjazd delegowanych Katolickiego Stowarzyszę 
stawicieli duchowieństwa i zrzeszeń, związa- nia Mężów, Kongres Tercjarski św. Francisz- 
nych organizacyjnie z Kościołem. Punktem

Umowa chińsko-japoriska
o wspólnej walce z komunizmem?

Pekin 26 kw ietn ia. (PAT), Ze źródeł nie urzędowych chińskich donoszą, że jakoby 
w Tien-Tsinle podpisano umowę chińsko-ja pońską o wspólnej walce z komunizmem w 
Chinach północnych.

Kupuj tylko w Drogerii im. św. Teresy

S t e f a n a  HYŁY
KRAKÓW, UL. WISLNA 0.
mydła, kremy, perfumy, wody kolońskie 
kosmetyki, gąbki, g a l a n t e r j a  toaletow i 

zioła, chemlkalja i t, d.

Towar w wiotkim wyborze najlepszej jakośot.
Ceny niskie. Ceny niskie

r

Angija wobec restauracji Habsburgów.
W iedeń, 26 kw ietn ia. W zw iązku z po­

bytem  b. angielskiego m inistra spraw  za.gr, 
sir Austena, Cham berlain/a w W iedniu i w 
P radze oraz z zapow iadaną podróżą do Bu­
dapesztu  i B iałogrodu. p rasa  w ęgierska 
tw ierdzi, że Angija zaczęła wreszcie doce­
niać zagadnienie niezawisłości Czechoskr

ewentualnemu

0 zesoolony organizm gospodarczy Stan. Zlcdn.
Waszyngton, 26. 4. (PAT). Prezydent Roo- 1  

sevelt wygłosił dziś w klubie demokratycz­
nym przemówienie, w którcm ubolewał, że| 
Stany Zjednoczone przestają stanowić ściśle 
zespolony organizm gospodarczy. Rolnictwo 
i przemysł — mówił prezydent — nie powin­
ny zwalczać, się nawzajem, lecz przeciwnie, 
współpracować. Niektórzy skarżą się, że ko­
szta obecnej odbudowy życia gospodarczego 
St. Zjedn- będą ciężarem dla przyszłych poko­
leń. Trzeba jednak pamiętać, że wzmożenie 
ogóJnego bogactwa narodowego i jego podział

pomiędzy szerokie warstw y ludności niteylko 
będą oznaczać poprawę ogólnych warunków 
życia, ale także będą gwarancją przeciw defi­
cytom w budżecie jednogtek i narodu w przy­
szłości. Chcemy podnieść zdolności nabywcze 
szerokich mas ludności i ustalić rozsądny i sta 
ły poziom cen. Sądzę, że zarówno przemysł 
jak rolnictwo St. Zjedn. ten program apro­
bują.

ka z Asyżu oraz zloty Katol. Stowarzyszenia 
Kobiet, Kat. Stowarzyszenia Młodzieży Mę­
skiej i Żeńskiej. W niedziele, dnia 20 wrze­
śnia po sum ie pontyfikalnej uczestnicy uro- wacji i Austrji przeciwko 
czystości udadzą się we iwspólnym pochodzie atakowi ze strony Niemiec, 
pod pałac arcybiskupi, gdzie nastąpi złożenie 
hołdu i zakończenie obchodu. Adres Komitetu 
Obchodu: Lwów, ul. F redry  3. (KAP).

Wielki udziakgtosujących we Francji.
Paryż, 26 kw ietnia. (PAT). A gencja Ha- 

-ra^a ponosi: podczas dzisiejszych w yborów  
ustanow iony zostanie prawdopobnie rekord 
ilości g losujących, nienotowany dotychczas 
od wojny, zwłaszcza jeśli chodzi o Paryż, 

Począw szy od godziny 8-ej tłum y pary- 
żau napływ ają- do b iur w yborczych, k tó re- 
mi są po w iększej części m iejskie szkoły 
powszechne. W  wielu dzielnicach utw orzy- 
.y się długie kolejk i czekających  cierpliwie 
w deszczu w yborców . Szerokie k o ła  w ybor­
ców zdaja sobie w pełni spraw ę z pow agi sy 
tuacji. Naczelnem  hasłem  w szystkich roz­
mów jest: .,uniknąć wojny“. W szędzie pa­
nuje zupełny spokój.

S.

Ks. Jan Deneka
adm inistrator w Równam (Koinigsan) 

ad Drohobycz,
zmari dnia 25 kw ietnia 1936 r. 
przeżyw szy lat 50, a 25 lat 

kapłaństw a.
Pogrzeb odbędzie się  d. 28 kw iet­

nia rano. 
W ielebnych k sięży , r o d z i n ę ,  
krew nych i znajom ych, zaw ia­

damiają

Księża Kondekanalni.

BIEG NAPRZELAJ.
Narodowy bieg naprzełaj, zorganizowany 

przez komendę Pow. Grodz. Zw. Strz. zgroma­
dził na starcie 26 zawodników i 4 zawodnicz­
ki. W ynik biegu pań na 1.200 liitr.: 1) Tekla- 
ków na (Legja) 5 min. 17.4 sek. Bieg juujorów 
na tej samej Irasie wygrał Kasina (niestow.). 
W hiegu senjorów na trasie  ponad 5 tys. me­
trów wygrał zdecydowanie Fiałka z Cracovii 
w czasie 16 min. 13.7 9ek. Drużynowo zwycię­
ży! w kategorii senjorów zespół Cracoyii, zaś 
w konkurencji juujorów zespól oddziału Zwr. 
Ftrz. 7. Krowodrzy.

MECZ PŁYWACKI. R ozegrany na k ry ­
te j pływalni YMCA pomiędzy Klubem Szkol 
nym a działem  wych. fiz. YMCA: w ygrał 
Klub szkolny w stosunku 38:36 punktów'.

Strajk ogarnia całą Palestynę.
Trzy żądania Arabów.

Jerozolima, 26 kw ietnia, (PAT). Komi­
te t  a rabsk i pod przew odnictw em  W ielkiego 
M ufti‘ego ustalił następujące żądania  A ra­
bów: całkowite wstrzymanie imigracji ży­
dów, zakaz sprzedaży gruntów żydom i 
utworzenie narodowego rządu arabskiego.

A gencja żydow ska ogłosiła odezwę, wzy 
wdającą żydów palestyńskich i całego św ia­
ta  do zachowania zimnej krwi, prowadzenia
dalej zwykłych prac f nieustępowania wo- się do stra jku .

bec gwałtów.
Strajk ogarnął dziś nieomal całą Pale 

stynę. Po ulicach Jerozolim y k rążą  patro le 
w sam ochodach.

STARA CZĘŚĆ JEROZOLIMY 
W  PŁOMIENIACH.

Jerozolima (PAT) W  starem  mieście wy 
burh ł duży pożar. Mówią, że A rabow ie pod­
palili sklepy kupców, którzy nie przyłączyli

Włosi budują linje kolejowe
drogi w Abisynii.

Asmara, 26 kwietnia, (PAT.) Agencja 
Stefami donosi z Mogadiscio. przed ofensy­
wą w Ogademie w ciągu 90 dni zbudowano 
linję kolejową na przestrzeni 130 km. łączą­
cą miasto Duea d‘Abruzzi z Boloburti. Ko­
lej ta może przewieźć dziennie 200 ton. — 
Kolej tę połączono z Belet-Uen drogą samo' 
chodową asfaltowaną o szerokości 6 mtr, 
Na rzece Webbi-Szebeli zbudowano most 
długości 100 mtr. na dwu dopływach tej 
rzeki mosty długości 71 mtr. i 100 mtr.. a 
pozatem wzniesiono 8 mostów po 50 me­
trów  i 14 mniejszych na drobniejszych rzecz 
kacli. Pracowało przy tych robotach 1580 
robotników z W łoch i 6000 tubylców. Zbu­
dowano nową drogę na przestrzeni 58 kim. 
i 9 mostów na niej. Droga ta przechodzi 
przez pustynne okolice i łączy Ferfer z Scil- 

J  lave. Oprócz tego zbudowano jeszcze kil­
kanaście dróg ogółem na przestrzeni 700 
kilometrów, a to w celu przewiezienia zapa 
sów dla zaopatrzenia armji gomalijskiej na

I

czas deszczów. Jeszcze teraz w rejonie ofen 
żywy pomimo ulewnych deszczów trwa bu­
dowa sieci komunikacyjnej, W zniesiono 12 
mostów i rozpoczęto budowę asfaltowanej 
drogi z Gorrahei do Uarardat. Instalacje wo 
dociągowe mogą dostarczyć 500.000 iitrów 
wody dziennie.

W  zw iązku z tem  Angija restaurację 
Habsburgów uważa za jeden ze sposobów, 
mających zabezpieczyć niezawisłość Austrji
i że na ten tem at Cham berlain rozm aw iał 
tak że  w P rad ze  z prezydentem  Beneszem, 
z czego m ożnaby w yciągnąć wniosek, że 
kw estję  tę  zechce on również uoruszyć yr. 
Budapeszcie.

— OQo—

S t « n  króla F u a d a  nadal c ię żk i.
Kair, (PAT). A gencja Reutei-a donosi? 

lekarze króla Fuada wydali dziś popołudniu 
biuletyn, donoszący, że w stanie zdrowja 
króla nie zaszły żadne poważniejsze zmia­
ny. Miejscowe zakażenie w ciągu ostatn ich  
24 godzin rozszerzyło się.

PROCES K ANONIZACYJNY INDJANKL
O dbywa się obecnie proces beaty fikacy j 

ny Ind jank i am erykańsk ie j, Katarzyny Te- 
kakwitha, k tó ra  by łaby  pierw szą p rzedsta­
w icielką czerw onej rasy , w yniesioną na oł­
ta rze . Ojciec św. pow ierzył kard . Carlo Sa- 
lotti prow adzenie procesu beatyfikacyjnego  
i kanonizacyjnego. (KAP).

NAGRODĘ NAUKOWĄ M. ŁODZI PRZY­
ZNANO PROF. K. TWARDOWSKIEMU.
W sobotę odbyło się posiedzenie Komitetu 

nagrody m. Łodizi, na którem przyznano tego-

Zgon nestora polskich 
antropologów.

W nocy z soboty na niedzielę zmarł w Kra­
kowi© profesor antropologii na Wydzila© le­
karskim  U niw ersytetu Jagiellońskiego śp. dr. 
Juljan Talko-Hryncelwicz. Zm arły liczył la t 86. 
Urodził się w Ruksanach na Litwie. Studjo- 
wał w Petersburgu i Kijowie. Po uzyskaniu 
dyplomu lekarza, śp. Zmarły praktykow ał w 
gubernji kijowskiej, a następnie  na Syberji, 
zajmując się równocześnie pracą naukową w 
dziedzinie antropologji. Stam tąd powołany zo 
stał na katedrę  antropologji Uniw. Jag. Śo. 
prof. Talko-Hryucewioz pozostawił bogatą 
spuściznę naukową, złożoną z około 500 dzieł 
i rozpraw naukowych, oraz cennych zbiorów. 
Świat naukowy w uznaniu jego zasług obda­
rzył go godnością członka szeregu towarzystw 
naukowych polskich i zagranicznych. — Śp, 
Zmarły był m. in. czynnym członkiem Akade- 
mji U m iejętn. Należał on do twórców naszej 
antropologji i był przedstaw icielem .kierunku 
anatomicznego w tej dziedzinie wiedzy. Dał 
on podwaliny pod krakow ską szkołę antropo­
logiczną. W okresie przedwojennym śp. Zmar­
ły odbył szereg wypraw naukowych w głab

i oczną nagrodę^za w ybitne zasługi, położone ^  przyw0żac do Polski w iele cennych oka
na polu nauk humanistycznych profesorowi 
honorowemu uniwersytetu lwowskiego, Kazi­
mierzowi Twardowskiemu. Nagroda wynosi 
5000 złotych i wręczona będzie laureatow i na 
uroczystem posiedzeniu rady m iejskiej w cią­
gu maja.

zów naukowych, oraz dzieł sztuki, które znaj­
dują się między innemi w Muzeum Etnogra- 
ficznein w Krakowie. Placówkę te śp. prof. 
Talko-Hryneewicz otaczał szczególną opieką. 
Przed kilku laty prof. Talko-Hryncewicz spo­
wodu podeszłego wieku przeszedł w stan sp o  
czynku.
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Z „Chrześcijańskiego Frontu Gosp.“
Sekcja Młodych „Chrzęść. Frontu Gospo- 

I darczego44 urządziła w ż e ra j,  tj. w niedzielę, 
w Sali Niebieskiej Domu Katolickiego w Kra- 

! k o  w ie zebranie i n f o nn a cyjn o-d yskusyj n e ce­
lem  zaznajomienia polskiego społeczeństwa 
ib  szkodliwym wpływem obcych żywiołów 
1 kapitałów  na  nasze życie. Na zebraniu  tem, 
n a  k tóre  przybyło około 300 osób, przeważnie 
spośród katolickich sfer kupieckich K rakowa 
i  młodzieży akadem ickiej, wygłoszono 3 refe­
raty. P . red. K. Turow ski poruszył zagadnie­
n ie  szkodliwych wpływów żydostwa na życie 
gospodarcze i ku lturalne Polski, p. wizyt. W. 
Ogrodziński przem aw iał na tem at: „Etyka
chrześcijańska a popieranie swoich", p A. 
Kosik przedstaw ił cole i m etody pracy „Chrz. 
F . G.4' 44. Zaznaczyć należy, żc w ielka stosun­
kowo ilość przybyłych, jak i żywa dyskusja, 
k tó ra  dotyczyła szczególnie kw estji popiera­
n ia  handlu  chrześcijańskiego, jako zasadnicze 
go hasła w walce o wyzwolenie naszego gospo 
darstw a z rak  żywiołów obcych, świadczą o 
corazto wzrastającein zainteresow aniu się 
wśród społeczeństwa tem i zagadnieniam i.

Burzliwe zebranie

Od niedzieli 12 bm. w teatrze świetlnym „APOLLO*1.
Uwaga! — W niedzielę 12 bm. pierwsze przedstawienie o godz. 12‘10, następne przedstawie­
nia o godz. 3, 5, 7 i 9. Wielkie uroczyste święto filmu. Największy rewelacyjny sukces ara 
tystyczny JANA KIEPURY chluby Polski, króla tenorów, którego śpiew porywa i zachwyc-
w fenomenalnym ^ R I E € | t |  |W | i tr  H f  # 1  uroczy rozkoszny romans na wspania- 
arcydzicle p. t. r l B w I i  f  I V  ' ł \ l  łym tle Sorrento i Capri! Najpiękniej­

szy 1 najkosztowniejszy film jaki kiedykolwiek wyprodukowano w Ameryce. Partnerką mi* 
strza Kiepury jest słynna gwiazda Metropolitan Opery w Nowym Jorkn, zachwycająca pięk­
ność GLADJ S SWARTZHOUT. Reżyseria: ERNESTA LUBITSCHA i M. HALLA. Ilustracja urn- 
zyczna: FRICKA WOLFGANGA-KORNGOLDA. To wystawowe dzieło exstraklasy artystycznej 

będące pierwszym filmem amerykańskim Kiepury — kosztowało miljony dolarów.

Pół mil|ona złotych
w y d a ło  S t o w .  P a ń  M iło s ie r d z ia  dla ubogich w  r. 1 9 3 5 .

W niedzielę, w drugim  duiu walnego zjaz­
du Zw, Stowarzyszeń Pań .Miłosierdzia św. 
Wincentego a Paulo na metropolję krakow ­
ską, delegatki wysłuchały Mszy św., odprawio 
nej w kaplicy SS. Miłosierdzia, przy ul. W ar­
szawskiej, przez ks. Sobawę, Misjonarza. — 
W czasie Mszy św. kazanie wygłosił ks. Rek­
tor Szymbor. Kaplicę, oprócz delegatek, wy­
pełnili biedni, w liczbie około 400. Przystąpili

Związku Inwalidów. j.oni w czasie Mszy św. do Komumji. Po nabo-
I żeństwie odbyło się wspólne śniadanie pań de

W niedzielę w sali .Sokola-, przy ul. W ol ipg^tek Stowarzyszeń, oraz biednych, poczem 
sk iej. odbyło się doroczne W alne Zebranie (jelofga-tki ndałr się na drugie zebranie plenar 
k o ła  k rak . Związku Inwalidów wojennych n e  k t ó r c  „ T p ( .ł u i t j r  re feraty pt.: „Pani miło- 
R. P. Z ćbian ie  zagaił p iezes por. Nabel. j sjer(jzja u loża ubogiego chorego44 (p. Fisze- 
P rzew odniczacym  w ybrano  pos. Wagnera. ■ iw 0 j ) i  „Apostolstwo pań miłosierdzia wśród 
Po referacie przew odniczącego, oraz spra- j  u b o g i c L ; .  (p. Służewskiej), oraz „Stosnuek 
w ozdaniach  złożonych przez sekre tarza  i pań mi| osiCT(laia ,i„ Akeji Katolickiej44. Osta- 
skarbn ika , rozw inęła się niezwykle burzli tni rpforat w g iosii ks. dvr. Gaworzewski. któ
w a dyskusja. M owrom zebrani, w ypełn iają­
cy  szczelnie salę Sokola, p rzeryw ali co 
chwilę n ieprzychylnem i okrzykam i pod adre 
sem zarządu, lub oklaskam i. W ielu  zabie­
ra jący ch  głos w dyskusji z rozżaleniem  za­
rzucało zarządow i, że nie bronił dosta tecz­
n ie  inw alidów  przed o sta tn ią  obniżką ren t, 
oraz dokonał niesprawiedliwego przydziału 
kiosków  tytoniowych.

Przed Zjazdem Delegatów
P o ls k ie g o  T o w a r z y s t w a  T a t r z a ń s k i e g o .

D oroczny w alny Z jazd Delegatów ' Pol. 
.Tow. T atrzańsk iego  odbędzie się w br.» w 
K rakow ie , dn ia  17 m aja. Na zjeździe poza 
norm aln ie  ustalonym  porządkiem  obrad bę­
d ą  rozpa tryw ane  in teresu jąco  zagadnienia: 
program dalszych robót w Karpatach Pol­
skich w dziedzinie zagospodarowania tury­
stycznego (budowa schronisk, trasowanie i 
znakowanie szlaków- turystycznych itp.), 
w spó łpracy  z organizacjam i m łodzieży na 
czele), koordynacji poczynań  P. T. T. w  te ­
ren ie  p racy  tu rystyczne j w- Polsce z Pol. 
Tow . TurystycznoK rajoznaw czem  i Pol. Zw. 
N arciarskim , w ybory uzupełn iające do n a ­
czelnych władz T ow arzystw a i w in. W  or­
ganizacji Z jazdu w spółpracuje z Zarządem  
Głównym  rów nież Oddział K rakow ski P. T. 
T. — W szystkim  uczestnikom  Zjazdu przy­
znało M inisterstw o K om unikacji 50 proc. 
u lg i pow rotne z K rakow a. O brady Zjazdu 
toczyć się będą w sali Tow. Technicznego 
przy ul. S traszew skiego 28.

Sekcja turystyczna
p r z y  D .  I. A .  K .  w  K r a k o w ie .

Przy Instytucie Akcji Katolickiej w K ra­
kow ie zorganizowana została „Sekcja Tun - 
styczna44, która zajmować się będzie urządza­
niem i przyjmowaniem pielgrzymek i wycie­
czek, przybywających do Krakowa. Sekcja ta 
będzie dostarczała wycieczkom przewodni­
ków, zamawiała kwatery i posiłki, organizo­
wała nabożeństwa ora* przejazdy do okolicz­
nych miejscowości zabytkowych.

ry  przez oba dni przewodniczył zjazdowi. — 
Obraz niezwykle owocnej działalności Stowa­
rzyszeń Pań Miłosierdzia św. W incentego a

Paulo dały, oprócz ożywionej dyskusji, wyczer 
pujące sprawozdania sekretark i i skarbniczki, 
przedstawione przez panie Gumowską i Sza- 
tlekową. Stowarzyszenia Pań Miłosierdzia, na 
terenie Krakowa, wydały iw r. 1935 — 170.332 
zł. na pomoc dla ubogich. W tym samym cza­
sie, na terenie całej diecezji (za wyjątkiem 
Krakowa), wydano na ten cel około 20 tys. 
zł., zaś na terenie całej metropolji około pół 
miljona zł. Cyfra w tych ciężkich czasach na­
prawdę imponująca.

Ogółem w Polsee istnieje 586 Stowarzyszeń 
Pań Miłosierdzia, liczących 44 tys. członków'. 
Otaczają one opieką około 90 tys. biedaków. 
Działając© na te ren ie  K rakowa Stowarzysze­
nia Pań Miłosierdzia przeżywają obecnie prze 
łomowy okres w swej działalności. Budują 
własny dom przy ul. Warszawskiej. Stanic się 
on ośrodkiem pracy charytatywnej na terenie 
Krakowa. Roli tego domu poświęcono na zjeź­
dzie osobny referat, który wygłosiła p. Skwar 
czyńska ze Lwowa.

t .Ś- l i

Ks. Leon Oondclowshi
Prałat Jeao swlatooliwoścl Oica Świętego, 
Kanonih honorowy Kapituły przemysftief, 

proboszcz w Przeworsku
zaopatrzony św. Sakram entam i zmarł dnia 25 kwietnia 

1936 r. w  72 roku życia a  46 kapłaństwa. 
Eksportacja zwłok odbędziu się w  poniedziałek dnia 27 kwiet­

nia o godzinie 4-tej popołudniu.
Pogrzeb odbędzie się we wtorek 28 kwietnia o g. 10-tej rano.

O czero zawiadamia
Duchowieństwo przeworskie.

K ro n ik a  k r a k o w s k a .
K W I E C I H S :

27. Poniedziałek. Św. Piotra Kaniz. T. J., św. Zyt; 
Wschód słońca 4.14, zachód 18.54.

Długość dnia 14 godzin i 33 min.
28. Wtorek, św . Pawia od Krzyża.

Wachód słońca 4.12. zaehód 18.55.
Długość dnia 14 godzin 58 min,

CHOROBY ZAKAŹNE W KRAKOWIE. -
W W ydziale Zdrowia Pub!, zgłoszono w  ub.
tygodniu następująca choroby zakaźne: bło­
nica 7 wypadków, płonica 16, odra 24, róża 6, 
krztusiec 2, m umps 8.

ZACHOROWALI W OKUPOWANEJ FA­
BRYCE. W niedzielę popołudniu wezwano Po 
gotowi© Ratunków'© do fabryczki „Elektron44,
pzry ul. św. Łazarza, gdzie k ilku  robotników, 
okupujących tę fabryczkę od środy, zachoro­
wało na anginę, bronohit i grypę. Ponieważ 
chorzy n ie chcieli opuścić zabudowań fabrycz­
nych, lekarz Pogotowia Rat. pozostawił im  le ­
karstw a, a jedną osobę ciężej chorą zabrał do 
szpitala.

NIESOLIDNA SŁUŻĄCA. Wczoraj zgłosił 
organom P. P. Juljusz Pierzchała, Al. Słowac­
kiego 45, ż© między godz. 13.30 a 15 jego słu­
żąca, która legitymowała się fałszywemi do­
kum entam i na nazwisko Marji Kaczmarczyk, 
skradła na jego szkodę biżuterje, bieliznę i 
garderobę dam ską, na kwotę 500 zł., poczem 
zbiegła w niewiadomym kierunku.

— ono---------
TEATRY I KINA KRAKOWSKIEJ 

Teatr m. im. J. Słowackiego.
Poniedziałek: Teatr nieczynny.
Wtorek: „Wielki Fryderyk".
Środa: „Dożywocie".
ŚWIT: „Nocne patrole".
WANDA: „Marja Baszkircew*.
APOLLO: „Pieśń miłości". (Jan Kiepura).
SZTUKA: „Człowiek który rozbił banik w Mon­

ie Carlo".
PROMIEŃ: „Baron cygański". t
UCIECHA: „Panowie w cylindrach". ,
STELLA: „Walc wiosenny" oraz „Toto**.
ADRIA: „Bounty". •— ,
CAPITOL (Podgórze): „Melodje cygańskie* ■». 

i  „Zły król" (komedja).
„BAGATELA" rewja pt. „Podarunki świata** 

z Hanka Ordonówna i Icro Symem.
DOM' ŻOŁNIERZA. Od poniedziałku 27 do 

czwartku 30 bm.: „Jej Wysokość całuje".

Działacze T.S.L. przeciw zażydzeniu wsi.

CER ATYFortepian  
lin o leu m ! er

poleca tanio

G Ó R A L I K  Rynek gł. 20
d W ty w y b ó r  przyborów  
do szycia 1 haftu, pończoch 
skarpetek — materjałów 

i gum gorsetowych.

prawie now y  
okazyjnie sprzeda

a D L
K r a k ó w , S z e w s k a  9.
Skład fortepianów.

W niedzielę odbył się w K rakow ie w 
sali Z arządu Głównego Tow. Szkoły Ludo­
wej, walny zjazd kół i czytelń T. S. L. z po 
w iatu krakowskiego. Zjazdowi przew odni­
czył prez. Czapik. W  obradach wziął udział 
prezes zarządu  p. Ostrowski oraz 85 dele­
gatów . D elegaci złożyli spraw ozdania z 
działalności poszczególnych kół. Ruch T. 
S. L. w pow iecie krakow skim  jes t ruchem  
młodym. Liczy on zaledwie 5 lat, a już 
zdołał utworzyć 48 placówek, grupujących 
1800 członków. W każdej placówce prowa­
dzona jest bibljoteka, wypożyczona z Pow. 
Centrali Bibljotecznej przy I Kole T. S. L. 
w K rakow ie. W iększość placówek T. S. L. 
prowadzi świetlicę. W  św ietlicach odbyw a­
ją  się głośne czy tan ia  pism i książek, insce­
nizacje pism ludow ych, odczyty , pogadanki 
na ak tualne  tem aty  z zak resu  zagadnień 
społecznych i narodow ych.

W  dalszym  ciągu  obrad  dyr. Urbańczyk 
w ygłosił odczyt p t.: ..Obecne potrzeby go­
spodarcze wsl4‘. Z uznaniom podkreślić na­
leży. że prelegent, w odczycie w ypowiedział 
się za wprowadzeniem na wsi spółdzielczo­
ści, której jak wiadomo, ogromnie obawia­
ją się żydzi. Spółdzielczość eliminuje bo­
wiem pośrednictwo handlowe żydów mię

dzy producentem rolnym i konsumentem, 
oraz między przemysłem a wsią.

Zjazd zakończony został w yborem  no­
wych władz Z arządu powiatow-ego T. S. L. 
Prezesem  w ybrano p. Czapika z K rakow a, 
w iceprezesem  p. Ćwierza z Mietmiowa, se ­
k re ta rk ą  p. Wł. Mąsiorską z Laskow ej.

IMRE UNGAR W STARYM TEATRZE.
L aureat Chopinowskiego konkursu w Warsea 
w ie, znakomity niewidomy pianista-wirtuoz, 
Im re Ungar, którego św ietna gra świadczy o 
wzorowej technice i wysokiej kulturze m u­
zycznej, wystąpi we wiórek 28 bm. w Starym 
Teatrze.

O d c ź y f u .

ZBROJENIA NIEMIEC JAKO PROBLEM 
POLITYKI EUROPEJSKIEJ. Pod powyższym 
tytułem wygołsi odczyt, w ramach akcji pro­
pagandowej Polskiego Związku Zach., p. rod. 
Kaz. Smogorzewski z Berlina w piątek 1 m aja 
o godz. 19-tej w auli Domu- Śląskiego P. Z. Z. 
przy ul. Pom orskiej 2. Karty w stępu wydaje 
biuro P. Z. Z.

KROTKO- I DŁUGOTRWAŁE ZMIANY! 
GOSPODARCZE W OKRESIE KRYZYSU. —
Na powyższy tem at mówił będzie d r. K. Wey- 
dłicli w poniedziałek, 27 bm., o godiz. 18-ej w 
sali Zwr. Spółdzielni rolniczych i zarobkowo- 
gospodarczych, Franciszkańska 1

________________ — — Jib

Od soboty dnia 25 kwietnia 1936 r. w kinie „SZTUKA"
Arcydzieło subtelnej sztoki, wdzięku i temperamentu tryskające pieknem, werwą i humorem

CZŁOWIEK —  KTÓRY ROZBIŁ BANK w MONTE CARLO
Prześliczny romans, pełen sensacyjnych powikłań, atrakcji i niespodziewanych perypetii mi­
łosnych, olśniewający przepychem i bogactwem świata milionerów! Sport! Taniec! Śpiew! Ha­
zard! Malownicze tło: Riwiera, Paryż, Szwajcarja, Jasny Brzeg, śuieg, góry. W roli głównej — 

prześliczna JOAN BENNETT oraz męski, przystojny, rasowy RONALD COLMAN. Szczyt 
pomysłowości, luksusu i elegancji! Oszałamiające tempo!

Od czwartku d. 23 b. m. w kinoteatrze „UCIECHA"
Sensacja stolic Europy 1 N ajw eselsza kom edja m u zy czn a !

PANOWIE W CYLINDRACH
w  g łów n ych  ro lach : genjalna para poetów  tańca: F r e d  A s t a l l e  I G l n g e r  

R o g e r s .  Film  który bawi, porywa, zachw yca! N ow e m elodje stw orzy Irving  
Berlin. — Nowe pom ysły  dekoracyjne, św ietne dow cipy. — Ponadto tygodnik  

dz'więkowy i kom edyjka kolorowa.

0 czem piszą nasi Czytelnicy.
W SPRAWIE DOSTAWY DLA SĄDU OKR.

C zytelnik nasz p. J .  K. zapytu je  dlacze­
go dostaw ę papieru i przyborów  kancelary j 
nych n a  role 1986-37 d la  kralc S ądu  Okrę­
gowego o trzym ał żyd Aron Fischgrund. — 
C zytelnik nasz zaznacza, że dostaw a ta  je s t 
obliczona 24.000 zł. Czy na terenie K rako­
w a nie znalazłby się —  zapytu je  nasz infor 
m ator —  ani jeden  kupiec ka to lick i, k tó ry  
nic po trafiłby  w yw iązać się solidnie z te j do 
staw y. Czy konieczną rzeczą było oddanie 
je j kupcow i ze S tradom ia?

 0-0 -0 -----
ZAWIADOMIENIA I KOMUNIKATY.
POSIEDZENIE WYDZIAŁU FILOLOG.

Polsk. Akad. Um. odbędzie się  w poniedzia­
łek 27 bm. o godz. 18-ej. Porządek dzienny: 
Czl. G. Przychocki przedstawi pracę doc. Wł. 
Strzeleckiego pt. „De Flavio Capro Non ii 
auctore44.

ip o rf
W i s ła — Po go ń 2:1 (1:0).

N a boisku W isły rozegrano w dn iu  dzi­
siejszym mecz z lw ow ską Pogonią. Oślizgłe 
boisko po deszczu było przyczyną licznych 
upadków  graczy. Żywe od sam ego począt­
ku tem po g ry  obydwóch drużyn, przeno­
siło się raz po raz na  tą  i ow ą stronę  boi­
ska. — B ram karze obu drużyn zeszji z boi­
ska  zmęczeni — po dobrze zasłużonej p ra ­
cy. W idzów około 2.000. — Sędziow ał p. 
Gerblioh z K atow ic — Spokojnie.

Wyniki zawodów rozegranych w dniu
dzisiejszym:

Unja — 'Wawel 1:1.
G rzegórzecki — K row odza 4:2 (3:1).
Zw ierzyniecki — M akkabi 1:0 (0:0)
G arbarn ia  I b .  — Podgórze 1:0 (1:0)
N adw iślan —  Fablok 3:0 (2:0).
K orona —  Olsza 4:2 (1:2)
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„GŁOS NARODU* z dnia 27-g© kwietnia 1080 Kr. 8.

Łódź miastem kobiet.
Ogłoszono ostatnio dane statystyczne, 

do tyczące miasta Łodzi, oparte na w yni­
kach ostatn iego spisu ludności. Okazuje się, 
że w czasie dokonywania spisu Łódź posia­
dała 604.629 mieszkańców, w tem przewa­
żającą liczbę kobiet, których było 326.861, 
g d r  mężczyzn było tylko 278.268.

Praw ie trzecią część mieszkańców Ło­
dzi stanowią żydzi, których było 191.720, 
Niemców było ty lko  9 proc., m ianowicie 
."3.562. C harak terystycznym  jest fak t, że 
około 17 proc. mieszkańców Łodzi, t. j. 
81.357 osób nie umiało czytać, ani pisać, i 
1-1.205 um iało ty lko  czytać. W śród an a lfa ­
betów  przew ażają kob ie ty , k tó rych  było 
51.881. gdy m ężczyzn analfabetów  było 
lM.476.
ZJADŁ SKÓRĘ NA ZELÓWKI I WYGRAŁ 

100 ZŁOTYCH.

Dziś i codziennie w kinie S W I T  Straszewskiego 18.
P rogram  Nr, Telef. 182-01.

Od soboty, d. 25 kw ietnia 1936 r. N ajw eselsza  kom edja n ejw eselszych  artystów

NOCNE PATROLE
T ysiąc przezabawnych nieporozum ień. W roi. g łów ych  dwaj ulubieni artyści

■ J |  i n  |  Lg"’ W ulkany humoru! Bom by śm iechu! Flip i Flap
■ I  ■ jako policjanci — to rekord humoru! W pro­
gram ie doskonałe uzupełn ien ia! — Przedstaw ienia codziennie o godzinie 5-ej, 

7-ej i 9-ej w ieczór. — W niedzielę o godzin ie 3-ciej, 5-ej, 7-ej i 9-ej.
Ceny m iejsc od 50 groszy. Ceny m iejsc od 50 groszy. I

,1
Samorządy nie mogą podołać ciężarom.

Warszawa, 4. (Tełef.). W ostatnichW  m iasteczku D rohiczynie n. Bugiem 
uczeń 7 k lasy  gim nazum  A. Szatkowski, dniach odbyły się zjazdy przedstawicieli powia- 
czekał u szew ca N. G ryczuka na w ykończę-' f owych związków samorządowych województwa 
nie danego do reperacji obuwia. W  tym  cza; warszawskiego i łódzkiego. Na zjeździe war- 
sie przyszedł do G ryczuka handlarz trzo-i szawskim na ogólną liczbę 25, powiatów w wo­
dy chlewnoj G nida, k łó w  zap ro p o n o w ał jewództwie reprezentowanych było na zjeździe 
Szatkow skiem u o ry g in a ln y 'zak ład , a m ianoj powiatów 17, zaś na zjeździe łódzkim 9. — 
wicie zjedzenie kaw ałk a  skóry  na zelówki, Rozpatrywano położenie finansowe powiatów 
w ażący  15 dkg. Zakład w wysokości 100 zł.; i stwierdzono, że obniżka dodatku do podatku 
doszedł do skutku. Pieniądze w ręczono G ry; gruntowego nadwyrężyła w poważny sposób 
czukowj aby  oddal tem u, kom u p rz y p a d n ą 'sytuację finansową powiatów, to też znalazły 
w udziale. Szatkow ski pociął skórę na  ka- j się one w sytuacji nad wyraz ciężkiej. Doina- 
w ałki i u  raz z pół kg. ehleba- i litrem  kaw y  | ?ano się rewizji obecnego systemu egzekucji 
w  ciągli 2 i pół fodz . zjadł. W tedy  G ryczuk danin komunalnych, odciążenia gmin od nad- 
w ręczył Szatkow skiem u pieniądze, lecz han miaru czynności zleconych, oraz reformy syste- 
d larz 'zaczai p ro testow ać, usiłu jąc naw et mu danin komunalnych. Na zjezdzie w Łodzi 
pobić ucznia, tłum acząc sie. że założył się podniesiono, że wiele powiatów pomimo ogra- 
ty lko  d la  żartu . Kres scysji położył poli- niczenia gospodarki do minimum stanęło \vo- 
cłant W  sądzie grodzkim  w Siem iatyczach hec groźby zachwiania swej równowagi budże- 
odlw ła sie spraw a po k tó re j sędzia wręczył towej. Samorząd powiatowy w praktyce natra- 
Szatkow skiem u w ygrane od Grudy 100 fia na niezwyciężone trudności wobec ogram-
Złotych. i mmmmm— ^ M a s m mmmm

— :oo--—  ! — — -------------------------------------------------------
Z a s t a w i o n a  s z c z ę k a .  1 p0 k ilku  tygodniach urzędnik nie w ykupił

P rzed  jednym  ze sądów  w Budapeszcie; zastaw u i w dodatk u  pozostał dłużnym  za 
rozegrał się w- tych  dniach niezw ykle cie- kom orne bieżące, właściciel domu oddał 
k aw y  proces. Pew ien zredukow any urzęd- szczękę z uzębieniem do biura licytacji. — 
nik bankow y nie m ając z cizego zapłacić Przeciw ko tem u zaprotestow ał w łaściciel 
kom ornego, w  obawie znalezienia się na szczęki. Spraw a oparła się o sąd, k tó ry

czenja jego wpływów finansowych. W uchwa­
lonych rezolucjach przedstawiciele samorządów 
domagają się przywrócenia związkom samorzą­
dowym prawa egzekucji danin komunalnych 
oraz oddzielenia finansów samorządowych od 
dochodów skarbu państwa

(Radło.

bruku  bez m ieszkania, zaproponow ał gospo 
darzow i, że w braku innego zastawu odda 
mu swą sztuczną szczękę, jako gw arancję, 
że  zaległe kom orne w  niezadlugim  czasie 
zapłaci. Gospodarz przy jął zastaw , a  gdy

uznał „sprzedaż części ciała‘‘ za niemoral­
ną i potępił naw et przyjęcie zastaw u w te j 
formie. Gospodarz m usiał szczękę zwrócić 
właścicielowi, k tó ry  ze swej s trony  musi 
jednak  poszukać sobie innego m ieszkania.

K I N O T E A T R  D Ź W I Ę K O W Y

Wyświetla dziś. Daleki od  szablonu, niezwykle fascynujący film  o d słan ia ­
jący z niebywałym realiżmem tajniki dnizy ludzkiej. — Przecudowne arcy­
dzieło filmowe wyczarowane przez mistrza reżyserów enropejekich HENRYKA 
KOSTERLITZA, twórcy filmów z Franciszką Gal „Piotruś* i „Mała Mateczka* 
a a  a a  |  •  Fascynująca e p o p e a  bezgra-Maria R ant rrniuI I I  I I I  111 I l l D  1 * n  t l  |  | l  l / y  a tru  M axa R e in h a rd ta  „In der
I I I  I I I  I U  K I | | l | L | l | |  L m  l |  Josefstat* we Wiedniu. LILII I I M I J I U  H I  t l l l l W I I  DARVAS i H A N S.JA K A Y ,

którzy odnoszą obecnie niezwykły s u k c e s  na scenie Teatru Polskiego
w Warszawie, oraz MARJA BALCERKIEWICZÓWNA ATTILA HArBIGER 
— SZAKE SZAKAL. Ilustracja muzyczna PAWŁA ABRAHAMA. Film ten 

to najpiękniejszy program w bieżącym sezonie.
Początek seansów w dnie poszednie » godzinie 5-ej, 7-ej i 910. w niedzielę 

i święta o godzinie 3-ej popołudniu. Program Nr. 26. I
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Telewizyjna reklama we Francji.
Jedno z francuskich towarzystw reklamo­

wych zwróciło się do Zarządu Poczt z prośbą 
o pozwolenie na nadawanie reklamy telewizyj­
nej w zamian za sumę 500.000 fr. fr. wpłacaną 
miesięcznie na rzecz budżetu Poczt i Telegra 
fów. Jak  donoszą, Zarząd Poczt odnosi się przy 
chylnie do tej propozycji, narazie jednak za­
mierza udzielić pozwolenia tyłk-o do czasu u- 
ruohomienia wzmocnionej telewizyjnej stacji 
nadawczej. Przyjmując omawianą propozycję, 
Poczta zyskałaby 6 miljonów rocznego do­
chodu.

Donoszą również o pertraktacjach, toczą­
cych się pomiędzy prywatną stacją ,.Posto Pa- 
risien“, & grupą towarzystw filmowych, chcą­
cych przekazać stac.fi wyłączne prawo do na­
dawania swych filmów drogą telewizji. Jednak 
ie  sprawa nadawania telewizji przez prywat­

no stacje nie została jeszcze ustalona.
Przy sposobności należy zaznaczyć, Se ea- 

djo brytyjskie natrafia na trudności w t r y ­
skaniu filmów do nadawania telewizyjnego; 
angielskie wytwórnie filmowe bowiem obawia­
ją się konkurenji i zgadzają się na nadawanie 
drogą telewizji tylko takich filmów, które jat 
eonajmniej trzy miesiące wyświetlane 
kinoteatrach.

 “0 0 0 “-

P r o g r a m y  stacyj ra d jo w y o h .
WTOREK, DNIA 28-go KWIETNIA 1»M.

Program ogólny. Godz. 6.30 P ietó  „Kiedy ran­
ne wstają zorze“ ; 6.33 Pobudka do gimnastyki; g. 
6.34 Gimnastyka; 6.40 Programy lokalne; 7.20 Dz. 
poranny; 7.30 Programy lokalne; 8 Audycja dla 
szkól; 11.57 Sygnał czasu; 12 Hejnał z w ieiy Ma- 
rjackiej w Krakowie; 12.03 Dziennik południowy;
12.15 Audycja dla szkól; 12.30 Programy lokalne; 
13.10 Chwilka gospodarstwa domowego; g. 13.15; 
Z rynku pracy; 13.20 Programy lokalne; 15.15 Wia 
domości o eksporcie polskim; 15.20 Programy lo­
kalne; 15.30 Piosenki; 16 Skrzynka PKO; 16.16: 
Programy lokalne; 16.45 Cała Polska śpiewa; 17: 
Skarby Polski — odczyt; 17.15 Muzyka operetko­
wa w wyk. orkiestry P. R.; 17.50 Encyklopedia mó 
wioną; 18.50 Programy lokalne; 19.39 Wiadomości 
sportowe ogólne; 19.45 Pogadanka aktualna; 80: 
Feljeton satyryczny; 20.10—22.30 Koncert symfo­
niczny z Łodzi; W przerwie około godz, 20.50 Dz. 
wieczorny oraz Obrazki z Polski współczesnej; g.
22.30 Programy lokalne; 23 Wiadomości meteorolo 
giczne; 23.05 Programy lokalne.

Kraków. (293.5 m). Godz. 0.50 Płyty; 7,30 Pro­
gram na dzień bieżący; 7.55 Parę informacyj; 7.40 
Płyty; 12. 30 Muzyka z płyt; 13.20 Południowy kon 
cert z płyt; 15.20 Przegląd giełdowy; 16,15 Płyty;
18.30 Szkic literacki; 18.45 Płyty; 19 Odczyt 10.10 
Program na dzień następny; 19.20 Koncert rekla­
mowy; 19.35 Wiadomości sportowe lokalne; 22.30 
Płyty; 22.45 Odczyt w języku esperanckifn; 23.05 
Muzyka z płyt.

Warszawa. (1339.3 m). Godz. 6.50 i 7.40 Płyty;
7.30 Program na dzień bieżący; 7,85 Parę infornu- 
eyj; 12.30 Muzyka z płyt; 15.20 Przegląd giełdowy;
16.15 Płyty; 18.30 Szkic literacki; 18.45 Program 
na dzień następny; 18.55 Koncert reklamowy; g. 
19.25 Skrzynka rolnicza; 19.35 Wiadomości aporto­
we ogólne; 22.30 Muzyka z płyt; 32.45 Odceyt yj 
języku esperanckim; 23.05 Muzyka taneczna — 
płyty.

Lwów. (377.4 m). Godz. 13.30 Płyty; 18.80: 
Skrzynka techniczna; 18.40 Silva rerum; 18.45 Re­
cital śpiewaczy; 19 Lwowski felieton aktualny; g. 
19.35 Wiadomości sportowe lokalne; 29.45 Minuty 
literackie: 23.05 Płyty.

Katowice. (395.8 m). Godz. 13. 18.20 Płyty; g. 
15.22 Wiadomości bieżące; 15.25 Życie artystyczne 
i kulturalne Śląska: 18.80 Odczyt; 19 Feljeton spor 
iowo-turystyczny; 19.85 Wiadomości sportowe lo­
kalne; 22.4545 Przegląd humoru prawniczego; g. 
23.05 Muzyka taneczna z płyt.

N a  M a j .

KORNOBIS: U stóp Marji ( n o w o ś ć ) .................................................................J ,
PROKOP O. Kapucyn; Majowe wielbienia Marji w litaniach loretańskich 
PROSCHW1TZER FR. X.: Matka Boska w roku Kościelnym — Nabożeństwo ma­

jowe w 32 ro zm y śla n ia ch ...............................................
SMOLIKOWSKI P. X.; Nowy miesiąc M a r j i .............................................................
SOSNOWSKI P. X.: Nasza K r ó l o w a ......................................................................
STAICH WŁ. X.: Królewski Orszak Marji —  Kazania majowe o świętych Polskich 

Mater Dirini Mystarii

2 26
8 . -

4 . -
1.60
2.00
3.—
3.50

Niebisska P a n i .............................................................................. w 3.—
„ Święto p r z y m ie r z a .............................................................................. „ L —

STAICH WŁ. X. i OBUCHOWICZ X.: Nauki majowe s Królowej Korony Polskiej ,  4.—
SZLAGOW SKI A . : Pozdrowienia a n i e l s k i e ............................................................. 9 —.90
W OJTON WŁ. X.; Czytania majowa na tle pieśni kościelnych . „ 1.50
ZALESKI ST. X.: Majowe nabożeństwo czyli zbiór krótkieh rozmyślań . . . .  — .60
ŻHKiteWICZ M. K. O.: Rozmyślania o Matce B o s k ie j ......................................... . ,  3.—

„ Ssleo Regina —  Rozważania majowe .  .  .  » ,  2.50

KSIĘGARNIA KRAKOWSKA— Kraków, ul. św. Krzyża 13.

V P . K .  O . N r. 404-620. T e le to n  N r. 167-66.
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Frater Johannes
powieść historyczna.

K iedy jeńców przyprow adzono on m iał 
praw o w ybrać sobie najp iękniejsze kobiety. 
Miał ich już w yżej dw udziestu. W  ich gro­
nie najchętniej się obracał. Gdy chciał ko­
go wyróżnić, przyjm ow ał go w obecności 
tych  nieszczęśliw ych, k tó re  nie m iały inne­
go zajęcia, ja k  ty lko  oddać się kochaniu 
swego nana. Niemniej lubiał on i sza ty  
ozdobne Teraz by ł w zielonym  kaftan ie , 
upiększonym  złotem i kw iatam i, tniał je d ­
wabne różowe szaraw ary  szerokie, a na no­
gach obuwie przybrane perłam i. Na głow ie' 
miał dom ową czerw oną czapkę. Siedział na 
sofie w ysrebrzonej i wyzłoconej, wokół nie­
go na szerokim , p s trą  kw iecizną ozdobio­
nym  kobiercu odaliski, jego nadobne k o ­
chanki. P rzy  nogach jego siedziała czer- 
k ieskn, cudo krasaw ica. W łosy, czarne jak 
gęsta noc, falisto spadały  na  jej okrągłe ra ­
miona i bujne piersi. Była ja k  narcyz, ros­
nący nad czystym  potokiem  wśród wolnej 
przyrody. Czarne oczy i wiśniowe w argi 
czarow ały każdego, k to  na  n ią spojrzał. 
Zw łaszcza gdy  się roześm iała! Bujne cien­
icie jak  niebieska tęcza k rąg łe  brwi upięk­
szały m łodością gorące oczy, w k tórych 
płonęła wiecznie nienasycona pożądliwość 
odm iany. Miała ledwie 26 wiosen, ale byia

w pełnym  rozkwicie. Odziana w jasny  de­
lik a tn y  negliż, na  biodrach gibkich złotym  
pasem ścieśniony. C ienkie okrycie przy  k aż ­
dym ruchu  zdradzało k sz ta łty  dziewczęce.

B yła ona najm ilszą. —  Czy długo? Aż 
przyjdzie jeszcze kraśniejsza, w tedy  zosta­
nie statystlcą jako  inne. Zwycięstwo każdej 
z poprzednich k ró tko  trw ało.

Ozerbadży M ustafa Kuczuk stan ą ł przed 
baszą, ręce skrzyżow ał na piersiach, złoży* 
głęboki pokłon z pozdrowieniem : Salem
nlejkum  — i oddal list baszy.

N iepokój i niecierpliwość przebiegały  
po jego tw arzy podczas czytania listu. N er­
wowo pociągał gęste czarne wą.sy.

—  T e psy trenczyńskie chcą zyskać na 
czasie, chcą się przygotow ać na nasz a tak

- zasyezał gniew nie. — Nie chcą płacić 
daniny, ani uznać w yłącznego panowrania j  
półksiężyca nad sobą. Ale my ich zmusi-, 
my! Nie dam y im czasu do przygotow ania 
się na obronę. Nie spocznę, póki chorągiew  
tu recka  nie będzie za tk n ię ta  na wieży miej­
skiej i na  najw yższym  punkcie grodu.

— Słuchaj, jak i daję rozkaz. Krew T ren 
czan m a spłynąć potokiem ! Będzie to wspa­
niała wycieczka dla naszych wojowników. 
Ile kom panij trzeba  na zdobycie Trenozy-, 
na? Jedna, dwie? 1

— To mało — odrzekł czerbadży.
— Mało? Czemu mało? Czy m ieszkają 

tam czarci?
— Mało — odpow iedział —  bo m iasto 

je s t ogrodzone silnemi m uram i, a tych bro

n ią  liczne a rm aty  na- grodzie. M ają dwa w y 
sokie szańce, a  na nich straż trzym ają dziel 
ni T renczanie. Przeszkód dużo a m ęstwa 
Trenczan nie należy nisko cenić.

—  G dybym  cię nie znał i nie był p rze­
św iadczony o tw ej nieustraszonej odwadze, 
k tó rą  w yróżniasz się ponad innych, podej­
rzew ałbym  cię o tchórzostw o:

W ydasz w mem imieniu rozkaz, niech 
ju tro  czerbadży Izkender z 3000 beszluków 
idzie na T renczyn i jego  sąsiedztw o i nie­
chaj zajmie całe Pow ażę. Ciebie na  tak ą  
drobnostkę nie poślę. Dla ciebie przezna­
czam cięższą robotę, ja k  ta  w Nowych Zam 
lcacli. Poselstw o w ykonałeś, teraz  idź sobie 
odpocząć.

Życzliwie skinął ręką  na znak, by od­
szedł.

C zerbadży M ustafa K uczuk ukłonił się 
i w yszedł. Czuł zadowolenie, że nie musi 
iść na Trenczyn i nie musi m ordować ludzi, 
którzy  go przyjęli ta k  łaskaw ie. Rzeczywi­
stym jednak  powodem  radości b y ła  prze­
cież Helenka. Je j nie mógł zapomnieć. — 
W  m yślach jego by ła  wciąż ona-. W szędzie 
za sobą w idział je j sm ukłą postać, spusz­
czone oczy. zak ry te  długiem i rzęsam i, dzie­
wiczą krasę na rum ianej tw arzy. P łonął do 
niej miłością od pierwszego spojrzenia. A on 
przecie mógł w ybierać z najpiękniejszych 
krasaw ic, jem uby sam basza Hussein odstą­
pił każdą ze swych odalisek, może naw et 
Czerkieskę Milayę, ł>o przecież ta k  go po­
lubił. A jednak  on o nich nie pom yślał na­

w et. Czuł jakieś niepojęte upojenie, g d y  so­
bie wspomniał o tamtej. Trapił go  strach’, 
że u trac i tę, której jeszoie nie posiada}, 

/Z k tó rą  naw et słowa nie zamienił, o k tó re j 
naw et a *• mógł być pewny, czy wzajemno­
ścią zapłaci mu za miłość. Boć kimńe on 
w jej oczach? Krwawy nieprzyjaciel je j 
ojca, matki i współobywateli. Jakoż by ona1 
mogła pokochać kata swej rodziny?!

Z tego pow odu rad był, i#  baBsa Hussein 
nie jem u powierzył to  zadanie. Boby ani 
szabli nie podniósł na Trenczan, ani w  jae- 
syrby ich nie pognał. Mógłby się przecie
między nimi znaleźć krew niak tej pięknej 
panny.

Oddawszy osobiście rozkaz baszy Hus- 
se jna  ezerbadżem u Izkenderow i, zamyślił
się i zam knął w sw ojej izdebce.

2 PAŹDZIERNIKA 1663.

R anek by ł chłodny, niebo zakryte 
chm urkam i. Opóźnione słonko rozegnało 
zachm urzenie i zrobił się piękny dzień. Li­
ście padały z drzew, skoro wietrzyk poru­
szy! gałązki. Zieleń w przyrodę wsiąkała, 
żółto gn iada barw a try sk a ła  i coraz szerzej 
się rozlew ała, siła  życia nie chciała się pod­
dać w  te j walce i ustąpić miejsca m artw ocie 
zimowej: gaje. łąki, zielonym kobiercem  n a ­
k ry te  kopce i brzegi stawów. Jeszcze się 
broniła, pozornie zwycięska.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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X a  f a la c h  r a d i o .
Mikrofon w głębinie morza.

Amerykański malarz głębinowy i przyrod 
* k  Wiliam Beege wrócił niedawno z niesły­
chanie ciekawej wyprawy naukowej z wysp 
arehmclagu Bermuda^ gdzie w swojej sławnej 
metalowej kuli kazał się spuścić wgłąb Oceanu 
Atlantyckiego. Tam badał życie głębinowe, 
robiąc równocześnie doświadczenia promienia­
mi ultra-fioletowemi.

Na zaproszenie radja amerykaiiykifigo ba­
dacz zgodził się nadać ze swej kuli wrażenia, 
przesłane przez eter na cały świat. Na górnym 
pokładzie statku, służącego do zanurzenia ku- 
łi, założono dwie całkowicie w\ posażone sta- 
t ie nadawcze i dwa urządzenia odbiorcze do 
przyjmowania wiadomości z głębi oceanu. Fa­
chowe przygotowanie techuiczne umożliwiło 
radjosłuchaezcm Stanów Zjedn. w ysłuchanie 
sprawozdania. jak odbyło się zanudzenie meta­
lowej kuli głębinowej na głębokość 670 me­
trów poniżej poziomu morza. Wiadomości te. 
ze względu na dużą o łleglość Bermudów cd 
\meryki. musiano nadawać na falach krótkich.

Przygotowania trwały szereg tygodni. Cho­
dziło o to, ażeby odbiór wypadł jakna-jpomyśl- 
niej, a z drugiej strony, żeby uniknąć niebez­
pieczeństw, zagrażających życiu ludzkiemu 
przy tym ryzykownym eksperymencie.

Wreszcie nadszedł dzień audycji. Po prób- 
nem zanurzeniu, nastąpiło definitywne spusz­
czenie kuli metalowej wgłąb morza. Ponieważ 
audycja ta  została zapowiedziana zaledwie 
na dwie godziny naprzód, wszystkie inne pun­
k ty  programu musiały ustąpić przed tym fa­
scynującym reportażem. Pierwsze pół godziny 
poświęcono na opisanie tego, co się działo na 
pokładzie statku przy przygotowywaniu j u- 
azczelnfaniu kuli głębinowej, wewnątrz której 
siedział człowiek. Dwa mikrofony umieszczone 
wpobliżu łapały dźwięki narzędzi, które przy- 
śrubowywały ściśie otwory, następnie poryki 
wichru, towarzyszące zanurzeniu stalowego 
domu w morzu.

Podczas drugiej półgodziny nadawano g łos, 
uczonego, opisująfcego Swoje fantastyczne wra­
żenia między 457 a 670 metrem głębokości po­
niżej morza. Speakerka przy telefonie, łączą­
cym wnętrze kuli z pokładem okrętu, notowa­
ła  te spostrzeżenia, podając równocześnie 
śmiałemu odkrywcy ;nformaeje techniczne o 
głębokości zanurzenia i t. p.

Głoe mr. Beeg“a biegł naprzód przez 900 
metrów kabla telefonicznego z głębi oceanu na 
pokład statku Freedom Na pokładzie głos 

ten transmitowano kablem oceanicznym do 50 
watowej krótkofalowej stacji hadawczej na 

Bermudach, skąd przesłano go dalej zapojnocą 
SDecjalnei instalacji w Saint Georges, by sko>»i 
przekazać stacji nadaw, w New Jersey, skąd 
już bezpośrednio dostawał się on do National 

/Broadcasting Oompany w New Yorku. Tam 
,rozdzielano komunikowane fale długie i krót- 
;3rfe, które Odbyły daleką podróż podmorską 
zapomo.cą powikłanej sięcj stacyj nadawczych, 
by spowTirtem rzucić te niezmiernie ciekawe 
informacje na eter od brzegu Oceanu Atlan­
tyckiego po Pacyfik.

Na krótkiej fali dotarły one nawet jeszcze

do Anglji, skąd rozpowszechniono je na zasięg 
stacyj B. B. C.

Ponieważ każde słowo, wypowiedziane w 
metalowej kuli przez uczonego amerykańskie, 
go lub jego pomocników, było zwyczajną roz­
mową o tern, co ich otacza i co widzą na tej 
przytłaczającej głębinie, przeto audycja ta wy­
padła naprawdę bezpośrednio. Był to bowiem 
,reportaż nieprzygotowany i najściślej zgodny 
z rzeczywistością. Reportaż naprawdę impo­
nujące z 670 metrowej głębi oceanu.

Z. B.

Dlaczego słyszymy niektóre stacje tak dobrze?
Wytrwali radiosłuchacze przeżywają często 

chwile wielkiego zdziwienia, manipulując swo­
im odbiornikiem Stacje odległe podane jako 
stacje słabe .,wycnodzą“ z dużą siłą głosu i 
czystością, gdy tymczasem stacje bliższe i sil­
niejsze słychać gorzej i słabiej.

Aby zrozumieć powyższe zjawiska przeczą­
ce teoretycznym wywodom o sile odbioru ra­
djowego w zależności ocl mocy i odległości sta 
cji nadawczej należy zapoznać się i  rozmaity­
mi czynnikami, wpływającymi na przenoszenie 
się fal radjowych między stację nadawczą a 
odbiorczą.

POGODA.
Bardzo często różnice w odbiorze określa 

się. jaku pov stałe ze stanu pogody. Jakkol-

Wielka popularność radja dla chorych.
Zainicjowana przez Ks. Kapelana Michała 

Rękasa akcja charytatywna pod nazwąi LRa- 
djo dla chorych1' cieszy się coraz bardziej 
wzrastającem pow-odzeniem słuchaczy. Świad 
czy o tern chociażby ożywiony ruch korespon­
dencyjny. Dziesiątki i setki listów nadchodzi 
do Rozgłośni Lwowskiej w tych sprawcach. W 
styczniu było ich 465, w czyn 390 listów w 
sprawne ideologji Apostolstwa Chorych j roz­
mów radjowych oraz listowych z chorymi, 
przyczem nadeszło 187 nowych zgłoszeń cho­
rych do Apostolstwa. Podań o doraźną oomoc 
materjalną wpłynęło w tym miesiącu 75, przy- 
czem przekazano do Rozgłośni Lwowskiej 154 
przekazy i 112 pakietów, ofiar i podarunków 
na ten cel od radjosluchaczy na ręce ks. Rę­
kasa.

W lutym listów było 453, w tem 334 oma
wiających sprawy ideowo-radjowe i 119 po­
dań o radjoa parały i pomoc materjalną. Ofiar­
ność radjosłuchaczy w tym miesiącu wyraża 
się cyfrą 165 przekazów pieniężnych i 81 pa­
czek. W  marcu do dnia 17 było tych listów 234. 
W 222 pismach chorzy komunikowali swoje 
wrażenia i uwagi na marginesie wygłaszauvch 
pogadanek Dary radjoprzyjaciól wynosiły 170 
przekazów.

Wszystko to razem za pierwszy niespełny 
kwartał luku 1936 wynosi 1833 pozycje, świad 
czące najwymowniej, jak popularna i pożytecz 
ną jest szlachetna akcja tego prawdziwie ęhrze 
.ścijańskiego kapłana, a jednocześnie jakiem do 
brodziejstwem stać się może radjo dla wszyst­
kich cierpiących i upośledzonych przez b>s.

K i n o  „ P R O M I E Ń "  T . S .  L . P o d w a l e  6 .  Telefon 124-26.

W ielki program św ląteezny. — Superszlagler komadjowy.

BARON CYGAŃSKI a‘̂ aus!Ł
A d o l f  W o h l b r d c k .  W span ia ła , w esoła  kom edja  m uzyczna.

Niezwykłe urozmaicenie angielskich audycyj
Radjo angielskie i,BBCj stara się zaintere­

sować swych słuchaczy na-iróżnorodniejszemi 
audycjam’. Tegoroczny prt^rant ^ io sen ry - 
dowodem, że inicjatorom-i łperowpikom działu 
odczytowego nie brak pomysłów i oryginalno 
ści. W programie tym uwzględniono następu, 
jące audycje: 8 pogadanek o komunikacji mor. 
skiej, we wtorki o 22.00. Jest to pierwszy od­
cinek dłuższej serji na temat „Okrętami na 
morze". Jest w nich mowa o brytyjskiej ma. 
rynarce handlowej i o najbardziej aktualnych 
problematach jej obecnej 1 przyszłej egzystem 
cji. W przyszłości projektowane są cykle: 
„Żniwo morskie'* i „Morska Potęga**, w któ­
rych będzie mowa o przemyśle rybackim i 
marynarce wojennej,

W serji „Trzy narodowości*', nadawanej w 
piątki o 22-ej Anglicy. Szkoci i Walijczycy dy-

Nadawane już od dłuższego czasu przez 
jNBC w Ani“ryee dyskusje publiczne p. t, „Town 
.Meeting of t-he Air“ wzbudzają coraz, większe 
zainteresowanie i uznanie. Między innemi au­
dycje te próbuje się wyzyskać przy nauce 
obywatelskiej i e-konomji w szkołach średnich. 
Mianowicie każda z 43 miejskich szkół śred­
nich w New Yorku ma, z polecenia władz 
szkolnych, delegować po dwóch uczniów star­
szych klas na te publiczne dyskusje, które od­
bywają się co czwartek. Ich sprawozdania z 
przebiegu dyskusji stanowią podstawę do prze­
prowadzanej zaraz następnego dnia dyskusji 
w klasie. — Próbę tę podjęto narazie jako 
tymczasowy eksperyment-, który instruktorzy 
szkolni mają śledzić jak najuważniej. Jednym 
z celów eksperymentu jest zwrócenie uwagi 
młodzieży na właściwe audycje w programie 
radjuwym, a także wypróbowanie, czy i w ja­
ki sposób audycje radjowe tego typu dadzą 
się wyzyskać w nauczaniu szkolnem. Nauczy­
ciele sadza, że dla ucznia specjalnie ważną 
rzeczą jest zapoznać się* z rozbieżnemi poglą­
dami na- daną kwestję, zwłaszcza w zakresie 
zagadnień politycznych. W cyklu „Town Mee- 
ring of the Air“ chodzi bowiem o ksztalcemie 
polityczne, podane w dramatyzowanej formie, 
oraz o przeprowadzenie swobodnych i bezstron 
nych dyskusyj na tematy polityczne i stw- 
łeczne.

Trzeba dodać, że audycja ta  nie jest audy­
cją reklamową, a nadawana jest przez NBC

łącznie z Ligą Kształcenia Politycznego. O zain
teresowaniu. jakie ten nowy program wzbu­
dził wśród słuchaczy, świadczy ilość około 
10.000 listów z różnych stron Ameryki. Zwłasz­
cza dyskusja n» temat: „Co czeka Amerykę: 
faszyzm, komunizm, socjalizm czy demokra­
cja?" —- miała wielkie powodzenie!,;:

Audycje spotkały się z aprobatą także w 
sferach pedagogicznych: 350 kiei owuiików ko- 
legjów, szkół i innych zakładów kształcących, 
a ponadto 300 różnych nauczycieli wyraziło 
swoje uznanie. W szkołach średnich w wielu 
stanach audycje brane są za podstawę dysku­
sji w klasach. — Również liczne organizacje i 
kluby dorosłych tworzą grupy dyskusyjne w 
związku z temi audycjami, — a potem w p ro­
wadzają w swoich miastach analogiczne zebra­
nia z dyskusjami publioznemi. już niezależnie 
od audycyj radjowych.

— Sądy angielskie w wypadku niemożno­
ści ustalenia mmjsca zamieszkania świadków 
w szczególnie ważnych procesach, używają po. 
mocy radja.

— W każdą niedzielę 'popołudniu radjofo- 
nja angielska nadaje dwugodzinne słuchowiska 
oparte na utworach Szekspira..

— Autor prelekcji radjowej na tem at śmier­
ci i pogrzebu króla Jerzego w Ameryce otrzy­
mał 100.000 listów.

skutujij, ’ ftad zagadnieniem nacjonalizmu
Serja „Przea rokiem o tej porze", nadawa 

na w#,iSody o g. 18.50 podaje rady i pomysły, 
jak spędzić urlop.

„Obserwujemy ptaki" — serja nadawana w 
poniedziałki 18.50, w której opisywane są ob 
serwacje ptaków.

W pogadance z ogrodu zoologicznego po 
ruszane są takie tematy, jajk np. „Czem się 
tłomaczy dziwny kształt flondry?", „Dlaczego 
kaczka ma płaskie stopy?". Poza tem nadawa­
ne są -audycje ..z ulic Londynu", „z Kew Gar 
den“ć „z wybrzeża Tamizy" i ,,z opactwa West- 
minster".

W „7mtvsłonych życiorysach" (niedziela po­
południu) nadawane są opisy z życia dawnych 
czasów, np. opisany był już obiad w epoce 
elżbietańskiej. co ludzie jedli, jak jedli i t. p.

We wtorki o 19.30 nadawana będzie serja. 
dotycząca życia ekonomicznego i •• społecznego, 
szeregu krajów Tmperjum Brytyjskiego.

Lord El ton wygłosi (we czwartki 19.30) 
szereg odczytów na temat „Opinja publiczna 
a polityka"; w cyklu tym będzie wygłoszona 
m. in. pogadanka p. t. „Jak  jeanostka może 
urabiać opluję publiczną".

W cyklu „Wspomnienie z dawnych czasów" 
nadana będzie, m. in. pogadanka p. t. „The 
spirit of Polami" (duch Polski).

Poza tem nadawane bedą, jak zwykle, spe 
ojalne pogadanki dla rolników, ogrodników i 
kinomanów. W przeglądzie książek, nadawa­
nych co dwa tygodnie, będzie mowa nietylko 
i) nowych wydawnictwach, lecz również o da­
wniejszych, które mogły ujść uwagi miłośnika 
k»ią(żek.

Panie domu i inni słuchacze, którzy mogą 
być przy odbiornikach o 10.45, usłyszą, jak się 
buduje dom, przyczem jedna z pań domu bę­
dzie miała sposobność powiedzieć architektowi’ 
co myśli o tej sprawie. Nadawane też będą. 
jak zwykle, pogadanki o gotowaniu i o pielęg­
nowaniu dzieci. Audycjami typu raczej roz­
rywkowego, będą opowiadania z podróży.

Międzynar. pokojowy pakt radjowy.
Rada Ligi Narodów postanowiła zwołać óo 

Genewy na dzień 3 wiześnia b. r. konferencję, 
celem zawarcia porozumienia o używaniu ra- _ 
dja w służbie pokoju. Ten pokojowy pakt ra- 
diewy będzie miał na celu zohowiąlzanie I 
wszystkich państw kontrahentów umowy doi 
nłenadawania audycyj wzywających lub pro-1 
wokujących do wojny oraz do nieogłaszania j

wiek często jest to tylko wymówka i uogól 
nienie, bo jednak trzeba stwierdzić, że gdy  sta­
cja nadawcza i odlbiorcza znajdują, się w. tej 
samej sferze wysokiego ciśnienia, wilgoci lub 
jednakowego kierunku wiatru, da się wtedy 
zauważyć znaczne polepszenie odbioru.

POŁOŻENIE STACJI NADAWCZEJ.
Geologiczne położenie stacji nadawczej de­

cyduje również o jakości jej odbioru. Stacje 
położone n. p. na terenach torfowiskowych 
odznaczają się bardzo dobrem promieniowa­
niem. Pod uwagę również wziąć należy sto­
sowanie przez szereg stacyj, szczególnie krót­
kofalowych anten kierunkowych. To ostatnie 
zjawisko tłomaczy nam, dlaczego stacja sły­
szalna w jednej połaci kraju jest zupełnie nie 
odbierana w innej. Gdy mówimy o antenach 
nadawczych należy wspomnieć, że fala wy. 
promieniowana przez nie składa się zwykle z 
fali przyziemnej i fali odbitej, w zależności od 
ich wzajemnego stOounku siły wypromieuio- 
wania, powstają naokoło stacji — w pewnej oo 
niej odległości, tak zwane strefy martwe, gdzie 
odbiór danej stacji jest wybitnie osłabiony. 
Należy jeszcze dodać, iż tak zw. moc stacji po­
dana w kilowatach nie jest również decydują­
cym czynnikiem jej zasięgu. Decyduje obok 
mocy stacji jej „wysterowanie", a  więc sta­
bilizacja fali, modulacja, amplifikacja i t. d.

DŁUGOŚĆ FALI.
Dalszym znanym faktem, wpływaiącym na 

odbiór radjoky, jest długość fali. Fale dłuższe 
odznaczają się w stosunku do mocy stacji 
mniejszym zasięgiem od stacji średnio, w szcze 
gólności zaś krótkofalowej. Czem krótsza jest 
fala, tem większy jest stopień jej odbicia od 
tak zw. sfery Heavisida, a więc w związku 
z tem, większa możliwość jej -ozprzestrzenia- 
nia się.

TEREN MIĘDZY NADAJNIKIEM f 
A ODBIORNIKIEM.

Jak wiadomo wilgoć sprzyja szczególnie 
rozprzestrzenianiu się fal radjowych. Wybitne 
polepszenie odbioru zachodzi wtedy, gdy od­
biornik i nadajnik znajdują się na terenie, ob­
jętym temi saniemi podziemnemi prądami wod- 
nemi. Przeciwny wypadek osłabienia odbioru 
zachodzi, gdy między stacją, nadawczą i odbior­
czą znajdują się tereny bezwodne, górzyste lub 
zalesione.

INSTALACJE ODBIORNIKA.
Liczne wypadki wyjątkowo dobrego odeio- 

ru mają często swe główne źródło w szczęŚd- 
wem położeniu instalacji odbiorczej. Każda an­
tena zależnie od swego położenia i długości 
reaguje najlepiej na pewien zakres fal. Dla­
tego też słyszymy najlepiej stacje, których fa­
la zbliżona jest do fali własnej anteny od­
biorczej. Kierunek umieszczenia anteny naogoł 
nie odgrywa, wbrew licznym mniemaniom, ża­
dnego większego znaczenia. Natomiast, gdy 
antena ze względu na swe niskie położenie 
osłonięta jest z danej strony jakimś wielkim 
budynkiem zachodzi przytłumienie odbioru wła, 
śnie z tej strony.

Gdy rozważymy wszystkie powyższe czyn­
niki wpływające na jakość odbioru radjowego, 
gdy dodamy do tego jeszcze, iż każdy odbior­
nik posiada specyficzne cechy wyróżniania pe­
wnego zakresu częstotliwości, zrozumiemy dla­
czego zasada zależności odbioru radjowego od 
odległości i siły stacji nadawczej, w praktyce 
tak często zostaje naruszona.

In i St M.

Prasa przeciw dziennikom radjowym.
Prasa francuska wystąpiła ostatnio przemir 

ko nadawaniu przez radjo wiadomości, przeglą. 
dow i artykułów prasowych w tej formie, w 
jakiej to ma miejsce obecnie w rozgłośniach 
państwowych. Pierwszy zaprotestował syndy­
kat prasy parlam entarnej, poparty przez syn­
dykat prasy paryskiej (dyrektorzy) i pizez pow 
szechny komitet prasy francuskiej (redakto­
rzy). Spodziewane jest przyłączenie się dt> tej 
akcji wszystkich innych organizacyj praso­
wych. Organizacje prasowe podnoszą, że dzien­
niki radjowe w tej formie, jak prowadzone są 
we Francji, szkodzą prasie. Pożądane byleby 
zredukowanie „dzienników radjowych** do pro­
stej relacji wydarzeń dnia, trwającej 5—10 
minut, podobnie jak n. p. w radjo bzwajcar- 
skieir.

przez radjo nieprawdziwych lub niedostatecz­
nie sprawdzonych wiadomości, m >gących szko­
dzić stosunkom międzynarodowym. Zabroniona
ma być rówbież wszelka ingerencja jednego 
państwo w stosunki wewnętrzne innego pań­
stwa, dokonywana zapomocą radja.

Największe trudności w zawarciu łego po­
kojowego paktu, spodziewane są ze strony 
Rosji Sowieckiej.

——oOo
— Radjofonja austrjacka obchodziła nie­

dawno „jubileusz" nadania pięćsetnej audycji 
dla kobiet.
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